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Zamach b echó* na Śląsk.
W  chwili, gdy Polska walczyć musi nu trzech 

frontach, zdradny sąsiad, którego piękne stówka 
i ob etnice starały się odda rn? uśpić naszą C2Ujność, 
rusz>t zbroi 10 w granice Poiski, aby odtbrać nam 
rdzennic poiską ziemię. Czesi niespodziewanie wpadli 
na polski Slack i opierając się rzekomo na powadie 
k al cy, usiłują nam odeorać nieć cenione skarby 
ziemi, ;akie Poiska na Śląska psiada.

Zręi nie bardzo zakrzątnęli się Czesi około spra­
w y swo;ej i pozyskali piastwa koal cyjne dla impe- 
_yalizm czeskiego. Kontury jego i^isiaj rysuią się 
już jasno. Ma on ob,ąć Czechy, Morawy i Śląsk,
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oraz całe północne 'Węgry, a może nawet i części 
galicyjsk iej Podkarpacia — tak, aby Ccasi uzy­
skali swoDfdny coctęn do Komunii i U irainy, 
a równocześnie odcięli Polaków od Anstryi, Węgier 
i Tryestu. S ia tk i tego cd.ięc.a da]ą się nam ]nż 
dnisiaj odczuć. Swobodna koxur.ikaiya z W edniem 
jest przecięta — a zwłaszcza dowóz broni i a«tu- 
nicyi lest stamtąd dla nas uniemożliwiony, podczas 
gdy broń ta i am tnieyat otwarcie i łatwo dostar­
czana jest z Wiednia kolej orni czesko słowackie mi
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dla walczących z nami Ukraińców. W e wszelkich 
dziedzinach przemysłu jesteśmy jnż dzisia uzależ 
nieni od Cuchów, którzy f kt ten potrafi* wyzy­
skać z c J a  bezwzględną brutalnością

Wiadomość o ich zamachu na S ąsk cieszyński, 
z >m chn, zapomocą którego chcą nam zabrać me- 
tjlko  polska ziemię i ludność, ale także bogate ko­
palnie węgla, dopełniła mfary. Sraj nasz calu wre 
oburzeniem i przygnębień em. JasM Czesi sądz.li, że 
grożący nam tak bolszewików zn strony Litwy, 
Niemców bd Wielkopols,'i, Ukraików ze strony 
Lwowa przytępi naszą wrażliwość na zabór Śląska 
cieszyńskiego — to oL)l>czenu ich są mylne.

Zimach na S ąsk rani nczncia polskie w sposób 
juk ua;d tkliwszy, a ten fakt, że dokonany został — 
jak przynajmniej twierdzą Czesi — za aprobatą koa 
lc y i , nie zmniejsza by a)mniej wrażliwości na ten 
cos. Nie chcemy zresztą nararsie temn wierzyć. 
Mocarstwa Koalicyjne, jd yb y zgod iły się na zada­
nie Polakom iokiego cicsn, prowdzdyby politykę 
zupełnie niekonsekwentną. Z jednej bowiem strouy 
ofiiecywpłyby Polakom silną żywotną P iskę, 
z d rc jie j strony stwarzałyby ala mej od zuch du

niebezpiecznego wroga, który dla utrzymania w swo- 
jem ręku niesłusznie zabranej polskuj ziemi, podbu­
rzałby przeciwko Polsce wszystkicn je j nie rzyja- 
ciół, wiązałuy się z mmi polity znemi so szrmi 
i podkopywałby jej ^ z ja tm cy , aa każdym krokn. 
Polska będzie mia a na przyszłość — tak jak miała 
zawsze w przeszłości — niesłychanie trudne stano­
wisko, wciśn ęta pomiędzy dyszące cbą ią rewindy­
kacji N-odicy i Au tryę, m ęuzy m lu  i kowadło. 
Jeśli koalinya chce stworzenia dla Polski możliwych 
warunków bytu, nio może zsogiiać oporu polsko- 
czeikiego tak aby pomięizy Czechami a Polską 
powstała jakaś A zacya Bo że ziemia śląska tde- 
łnana Poiakom, nie zo~ tanie przaz nicn nigdy do­
browolnie opuszczona, o tem moż my Czechów za- 
pewnik Ale to pc »inn t.kże r<zważyć koalieya.

Na Sląskn ludne łć polska jak jeden i :ą* stanęła 
pod bronią. Kto tylke nmie dźwignąć karabin wtl- 
czy dzisiaj w szeregach ślą kich. Polacy ani p ędzi 
ziemi n e ustąpią dubrowoluie. Jednak Czesi orzy 
gotowali swą akcję bardzo sprytnie i dlatego osią 
gnę i w p.erwszych dnuch walk znaczne korzyści.

Praca w kopalni w najgłębszych sztolniach. łam ali oaaaMw aa N i i t Gdrnlfr kuje min* do wysadzenia. (Lip. b, pr.)


